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Kielichowe złącze rurowe z wałkiem u-
szczelniającym powinno być tak wykonane,
żeby dodatkowe naprężania, występujące
np. przy zginaniu'i normalnych lub przy¬
padkowych ruchach podłużnych rury, nie
mogły oddziaływać na uszczelnienie, gdyż
mogłyby spowodować jego uszkodzenie
przez jednostronny liacisk i zgniecenie. Kie¬
lichowe złącze rurowe musi również zabez¬
pieczać uszczelnienie przy podłużnych ru¬
chach rur, umożliwiając niezawodne i wła¬
ściwe działanie tego uszczelnienia wałko¬
wego. W znanych dotychczas złączach tego
rodzaju nie ma dostatecznego zabezpiecze¬
nia uszczelnienia, co należy przypisać prze¬
de wszystkim temu, że w znanych złączach
nie ma wcale przestrzeni (komory uszczel¬
niającej), chroniącej skutecznie wrażliwy

pierścień uszczelniający z gumy lub podob¬
nego materiału.

W złączu według wynalazku ta poważna
wada jest usunięta przy zastosowaniu pro¬
stej budowy, która również stanowi szcze¬
gólną zaletę złącza. Według wynalazku
kielich rury tworzą dwa rozszerzenia, ko¬
niec zaś rury, który wkłada się w kielich,
posiada, jak w znanych złączach, wygięcie
lub inne pierścieniowe zgrubienie w pewnej
odległości odl krawędzi. Przy łączeniu rur
koniec ten wprowadza się gładkim brze¬
giem w pierwsze (wewnętrzne] rozszerze¬
nie kielicha tak daleko, aby zagięcie lub
zgrubienie na końcu wkładanym weszło w
drugie (zewnętrznie) rozszerzenie kielicha,
W ten sposób otrzymuje się podwójne pro^
wadzenie końca rury w kielichu. Zewnetre*



tie powierzchnie prowadnicze końców ruf,
pomiędzy którymi roluje się wałek uszczel¬
niający, są, najlepiej, jednakowej długo¬
ści, tak że występ prowadniczy (zagięcie,
zgrubienie) wkładanego końca rury przy
łączeniu rur przepycha wałek uszczelnia¬
jący w zewnętrznym drugim rozszerzeniu
kielicha i wchodzi do niego tak, że wałek
z jednej strony znajduje oparcie na drugim
występie pierścieniowym kielicha, a z dru¬
giej strony na występie pierścieniowym
wkładanego końca rury, Uszczelnienie wtła¬
cza się do zamkniętej ze wszystkich stron
komory pierścieniowej, która osłania je nie
tylko wtedy, gdy końce rur są zsunięte aż
do największego zaciśnięcia uszczelnienia,
lecz zależnie od długości powierzchni pro¬
wadniczych rurowych również przy znacz¬
nych- przesunięciach podłużnych. Komora
uszczelniająca zmienia się co prawda przy
takich ruchach podłużnych rury có do> sze¬
rokości, zachowuje jednak swą wysokość i
tym samym uszczelnienie podlega koniecz¬
nemu dociskowi. Zostaje również zachowa¬
ne oparcie dwustronne, a mianowicie przy
ciśnieniu wewnętrznym na występie wkła¬
danego końca rury i przy ciśnieniu zewnę¬
trznym na drugim występie kielicha.
; Zaleta złącza według wynalazku polega

również i na tym, że pierścień uszczelnia-
jący przy wszelkich naprężeniach, wystę¬
pujących przy zginaniu lub przesunięciach
podłużnych rur, jest całkowicie zabezpie¬
czony spoczywając w zamkniętej ze wszy¬
stkich stron komorze. Dzięki temu złącze
według wynalazku umożliwia również bar¬
dzo znaczne wyrównywanie długości przy
układaniu rur. Złącze to może być stoso¬
wane w rurach przy układaniu przewodów
w lekkim gruncie, jak również i nad ziemią.
Poza tym złącze takie jest nadzwyczaj pro¬
ste i tanie.

Części złącza mogą być wykonane np.
przez wywalcowanie lub wytłoczenie koń¬
ców rur. Gdy ruty są lane, to części złącza
mogą by5 ewentualnie nadlane, gdy zaś

ścianki są grube, to mogą one być również
wykonane przez wytoczenie końców.

Brzeg kielicha może być również wyko¬
nany tak, iż przy pomocy klinów lub pier¬
ścienia rozporowego otrzymuje się zabez¬
pieczenie przed przemieszczeniem osiowym.

Na rysunkach przedstawiono kilka przy¬
kładów wykonania złącz kielichowych we¬
dług wynalazku.

Fig. 1 przedstawia kielich o dwóch roz¬
szerzeniach 1 i 2 jak również koniec wkła¬
dany 6 z wygięciem prowadniczym 5. Zew¬
nętrzne prowadnice 2a kielicha i 6a końca
wkładanego, stanowiące jednocześnie po¬
wierzchnie przetaczania wałka uszczelnia¬
jącego 7, są w przybliżeniu jednakowej
długości, dzięki czemu wałek ten, jak wi¬
dać na fig. 2, po całkowitym zsunięciu rur
jest zamknięty ciasno ze wszystkich stron.
Wygięcie między ściankami 1 i 2 kielicha
oraz wygięcie między częściami 6 i 5 rury
stłączają wałek uszczelniający 7 tworząc
z obydwóch stron doskonałe dla niego opar¬
cie. Widać z rysunków, że uszczelnienie po¬
zostaje bez zmiany nawet po pewnym roz¬
ciągnięciu złącza, a więc przy ruchach po-,
dłużnych przewodu rurowego.

Fig. 3 przedstawia przykład niecoi od¬
miennego wykonania występu prowadni-
czego 5 na końcu wkładanej rury. Ten wy¬
stęp prowadniczy może być, oczywiście, wy¬
konany rozmaicie, tak samo jak i rozsze¬
rzenie kielichowe, jak widać na fig. 4 i 5.
Przykład wykonania według fig. 4 wskazu¬
je nadlane złącze według wynalazku w ru¬
rach żeliwnych. Na fig. 5 wskazano złącze
według wynalazku, wykonane przez wyto¬
czenie końców rur.

Przykład wykonania według fig. 6
przedstawia hakowatą postać końca 3a kie¬
licha, umożliwiającego wprowadzenie np.
pierścienia rozporowego 8 pomiędzy brze¬
giem kielicha 3a i występem prowadniczym
5 końca wkładanego. Pierścień ten zabez¬
piecza od rozsuwania złącza pod wpływem
ciągnienia osiowego.
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Zastrzeżenia patentowe.

1. Kielichowe złącze rurowe z uszczel¬
nieniem wałkowym, w którym cylindryczny
wkładany koniec rury jest prowadzony sto¬
pniami po obu stronach uszczelnienia w
końcu kielicha, rozszerzonym cylindrycznie
w kilku stopniach, znamienne tym, że bok
stopnia wkładanego końca rury, posuwają¬
cy się za uszczelnieniem podczas jego wta¬
czania, leży w drugim rozszerzeniu kieli^
cha, w którym zamyka on komorę uszczel¬
niającą o zmiennej szerokości, ale niezmien¬
nej wysokości, przy czym uszczelnienie
zamyka się w tej pierścieniowej komorze
jak najściślej dzięki jednakowemu dopa¬
sowaniu długości końców łączonych ze so¬

bą rur, może jednak bez uszkodzeń podą¬
żać, w drodze toczenia się, za osiowymi ru¬
chami rur.

2. Kielichowe złącze według zastrz, 1,
znamienne tym, że jegoi kielich posiada ha¬
kowate obrzeże, które w połączeniu z wy¬
stępem prowadniczym wkładanego końca
rury tworzy pierścieniową komorę, prze¬
znaczoną na jakąkolwiek część ryglującą,
np. klin, pierścień rozporowy lub temu po¬
dobny, w celu zabezpieczenia złącza od
rozsunięcia.

Carl Platte.
Zastępca: K. Czempiński,

rzecznik patentowy.
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